
Oceny i omówienia

A lbin KOPRUKOW NIAK, W ładysław  KUCHARSKI [red.]: P olacy w  św ie ­
cie. Polonia jako  z ja w isk o  spo łeczn o-po lityczn e. UMCS Lublin 1986, T. I - 
-I I I , tabl., 308 +  276+234 ss.

W pow ojennej polskiej literaturze, zarówno naukow ej, jak i popularnonauko­
w ej brakuje prac, które obejm ow ałyby całokształt zagadnień dotyczących dziejów  
polskiego w ychodźstw a na św iecie. Stale przy tym  w zrasta szerokie zaintereso­
w anie społeczne problem atyką polonijną, co czyni w ciąż aktualną potrzebą ca­
łościow ego jej opracowania. Próbę w yjścia  naprzeciw  takiem u zapotrzebowaniu  
stanow i om aw iana tutaj pozycja, w ydana przy pom ocy finansow ej Polonijnego  
Centrum K ulturalno-O św iatow ego UMCS i T ow arzystw a Łączności z Polonią  
Zagraniczną „Polonia”. Prace w  niej zam ieszczone są rezultatem  badań podej­
m ow anych na przestrzeni w ielu  lat przez pracow ników  tego U niw ersytetu.

Praca ta została pom yślana, jak zaznacza A. K oprukow niak w  przedm owie, 
głów nie jako skrypt dla potrzeb dydaktycznych. P ow inna służyć przybliżeniu zagad­
nień  polonijnych studentom  różnych kierunków , a także tym  w szystkim , którzy 
pragną poszerzyć sw oją w iedzę o zagadnienia blisko zw iązane z historią naszego 
narodu i państw a.

• Ze w zględu na przeznaczenie książki autorzy uznali za konieczne przeprow a­
dzenie daleko idącej selekcji posiadanego m ateriału  i dążyli do uw ypuklenia je­
dynie w ybranych, uw ażanych przez nich zd najw ażniejsze, problem ów  i zjaw isk. 
Choć skoncentrowano się głów nie na pow ojennych dziejach skupisk polonijnych  
w  św iecie, to jednak słusznie autorzy poszczególnych rozdziałów  starali się na­
w iązyw ać do historii polskich zbiorow isk i jednostek poza granicam i kraju w  w ie­
kach poprzednich. W ykazali dzięki tem u, że w  losach polskiego w ychodźstw a, m i­
m o zm iennych na przestrzeni lat uw arunkow ań, można dostrzec w ażne oznaki 
ciągłości.

W pierw szej części tom u I znalazły się szkice ogólne, w stępne. P ierw szy z nich, 
autorstwa W. K ucharskiego i Z. Tom kow skiego, dotyczy podstaw ow ych pojęć 
i definicji, m.in. takich jak m igracja, im igracja, em igracja, reem igracja, em igrant, 
Polonia. W opracow aniu o takim  charakterze tego typu rozważań n ie  m ożna było 
pominąć. Ich lektura pow inna u łatw ić czytelnikom  nie zajm ującym  się profesjonal­
nie problem atyką polonijną, bądź studentom  stykającym  się z n ią po raz pierw szy, 
przysw ojenie dalszych części książki.

Rozdział II, napisany przez A. Koprukow niaka, pośw ięcony został rozm ieszcze­
niu Polonii w  św iecie. ■ O m ówienie szczegółow ych danych statystycznych poprze­
dzone jest ogólną charakterystyką ruchów  m igracyjnych i opisem  tendencji ich  
przem ian w  przeszłości. Szereg tabel zam ieszczonych w  tekście, obrazujących roz­
m ieszczenie P olaków  na różnych kontynentach, głów nie w  okresie pow ojennym , 
czyn i to zagadnienie bardziej przejrzystym  i przystępnym .

D opełnieniem  zaw artości tom u I jest obszerny rozdział pióra M. W ieliczko 
pt. Z d zie jó w  P o laków  ży ją cych  w  są s ied ztw ie  o jczyzn y . Obejm uje on historię osad­
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nictw a i w ychodźstw a polskiego w  krajach ościennych w  szerokim  zakresie chro­
nologicznym : od szlacheckiej R zeczypospolitej poprzez długotrw ały okres n iew oli 
porozbiorowej i w alk  o w yzw olen ie, dzieje Polski w olnej okresu m iędzyw ojennego  
aż do czasów  II w ojny św iatow ej i P olsk i Ludowej.

Tom II pośw ięcono w  całości dziejom  P olaków  i Polonii w  krajach Europy 
Zachodniej i w  krajach skandynaw skich. Otwiera go rozdział autorstw a W. S lad- 
kow skiego, obejm ujący h istorię i w spółczesność em igracji polskiej w e Francji. Tak 
w ięc pośw ięcono tutaj m iejsce zarów no na krótki rys dziejów  pierw szych w ychodź­
ców  polskich w e Francji, jak i na w szechstronną analizę sytuacji w spółczesnych  
skupisk  polonijnych w  tym  kraju.

D zieje w ychodźstw a polskiego w  N iem czech zaw ierają dwa rozdziały: H. Cha- 
łupczaka P olacy w  N iem czech do w ybu ch u  II w o jn y  św ia to w e j oraz G. Janusza  
Polonia w  N iem czech  po II w o jn ie  św ia to w e j, w  których autorzy poruszają m.in. 
problem y zw iązane z rozw ojem  struktury organizacyjnej ruchu polskiego i polo­
nijnego oraz kształtow aniem  się różnorodnych form  aktyw ności środow isk polskich  
i polonijnych.

O m ów ieniem  skom plikow anej problem atyki pow ojennej Polonii w  W ielkiej Bry­
tanii zajął się T. Radzik, bez szerszego uw zględnienia w  części w stępnej — jak  
sądzę, uznanych za m niej w ażne —  dziejów  n iew ielk ich  liczebnie jej skupisk na 
tym  terenie w  latach 1018 -1939 oraz w cześniejszych.

R ozdział następny, W. K ucharskiego, dotyczy w ychodźstw a polskiego w  A ustrii 
w  X IX  i X X  w . Autor om aw ia liczebność i rozm ieszczenie polskiej grupy etn icz­
nej, a w  dalszej części charakteryzuje działalność w ażniejszych stow arzyszeń polo­
nijnych w  A ustrii, zw racając uw agę na ich genezę.

Em igracji polskiej do Szw ajcarii, n igdy w  dziejach m asow ej, ale posiadającej 
sw ój specyficzny charakter, rów nież pośw ięcono n ieco m iejsca. Jak stw ierdza autor 
J. Lew andow ski, historia P olaków  w  tym  kraju to nie dzieje społeczności polonij­
nej, lecz raczej poszczególnych w ybitnych  jednostek.

W kolejnym  rozdziale M. Kucha zajm uje się om ów ieniem  losów  Polonii w  kra­
jach skandynaw skich: Danii, Szw ecji, N orw egii i F inlandii. D otychczas jedynie dzie­
je Polonii duńskiej doczekały się w  Polsce kilku szczegółow ych opracowań. N ato­
m iast w  dalszym  ciągu brak ich w  odniesieniu do pozostałych krajów  skandynaw ­
skich, na co zwraca uw agę autor.

Tom II zam yka krótki rozdział M. Żm igrodzkiego P olonia w  krajach  Beneluksu.
N ie ujęto w  części dotyczącej w ychodźstw a polskiego do krajów  Europy Za­

chodniej dziejów  P olaków  na P ółw ysp ie Iberyjskim , co jest jednak w  pełni uzasad­
nione ze w zględu na znikom ą ich liczbę (ok. 600 osób w  H iszpanii i Portugalii 
ogółem ) oraz brak jakiejkolw iek  działalności organizacyjnej.

D ziw i natom iast n ieuw zględnienie tak specyficznego obszaru, jakim były  dla  
em igracji polsk iej W łochy. Obecnie grupa polonijna w  tym  kraju nie przekracza 
3000 osób. Pom im o znacznego rozproszenia pow staw ały  i nadal pow stają na tym  
terenie organizacje polonijne. Bardziej jednak na uw agę zasługuje fakt, iż podob­
nie jak uw zględniona przez autorów  Szw ajcaria, rów nież i W łochy, n iejednokrot­
nie w  w iększym  stopniu, były  w  m inionych w iekach terenem , gdzie spotykali się  
i działali aktyw n ie polscy artyści, uczeni, rzesze studentów , księża oraz żołn ie­
rze. Szkoda, że n ie znalazło się choć parę stron na om ów ienie ich dziejów.

Tom III w  pierw szej części pośw ięcony został h istorii i teraźniejszości P olo­
n ii na pozostałych kontynentach (bez A fryki i Azji). M. M. Jelenkow ski opracował 
w  dwóch rozdziałach dzieje P olonii w  Stanach Zjednoczonych A m eryki Północnej 
oraz w  Kanadzie. U w zględniając początki polskiego osadnictw a w  tych krajach,
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zajął się przede w szystk im  om ów ieniem  rozwoju jej życia organizacyjnego. N ato­
m iast J. Sęk, podnosząc podobne zagadnienia, podjął się charakterystyki w ychodź­
stw a polskiego w  A m eryce Ł acińskiej, a w  odrębnym  rozdziale w  A ustralii i N o­
w ej Zelandii.

W części drugiej ostatniego tom u znalazły się rozdziały natury ogólniejszej. 
Pierw szy z nich autorstw a M. M. Jelenkow skiego odnosi się do prasy polonijnej. 
Omówiono tutaj przedsięw zięcia w ydaw nicze w  takich krajach pozaeuropejskich, 
jak Stany Zjednoczone, Kanada, Brazylia, A rgentyna oraz A ustralia. R ów nież z te ­
renu Europy Zachodniej wybrano kraje, w  których tego typu działalność Polonii 
jest najbardziej widoczna, a w ięc N iem cy, Francję i W ielką Brytanię.

Rozdział ostatni, którego autorem  jest Z. Tom kow ski, pośw ięcony został łącz­
ności Polonii z krajem  ojczystym . Autor om ów ił tutaj tradycje kształtow ania się  
tej w ięzi oraz czynniki ją stym ulujące. W odrębnym  podrozdziale uw zględnił za­
łożenia i cele polityk i w ładz polskich w obec Polonii, a także sposoby jej realizacji.

We w szystk ich  trzech tom ach zam ieszczono po każdym  z rozdziałów  najw aż­
niejsze pozycje bibliograficzne. D zięki tem u każdy zainteresow any lekturą może 
zdobyć w stępne rozeznanie w  literaturze dotyczącej danego tem atu i sięgnąć po 
w skazane pozycje, by poszerzyć jego znajom ość.

W ydanie tego rodzaju książki znajduje uzasadnienie w  fakcie, iż dzieje P ola­
ków  w  Europie i na innych kontynentach składają się zarówno na w kład Polski 
w  różne dziedziny życia kraju osiedlenia, jak i są odbiciem  losów  naszego narodu, 
cząstką historii, którą trzeba w łączyć w  całość polskich dziejów. N ależy tylko żało­
w ać, że n ie każdem u, kto interesuje się problem atyką polonijną, uda się sięgnąć

TADEUSZ PANECKI: Polonia zachodnioeuropejska w  planach R ządu  RP  
na em igracji (1940 - 1944) —  A k cja  K on tynen ta lna . P aństw ow e W ydaw -

H istorycy zajm ujący się  dziejam i polskiego ruchu oporu w  latach II w ojny  
św iatow ej niejednokrotnie już kierow ali sw oją uw agę ku k w estii udziału w ychodź­
ców  polskich, zam ieszkałych w  krajach Europy Zachodniej w  w alce przeciwko  
hitlerow skiej okupacji. Mimo to, szereg istotnych dla tej kw estii zagadnień pozo­
staje dotychczas bądź to szerzej nieznanych, bądź też n ie w  pełni rozwiązanych. 
Na n iew ątpliw ą uw agę zasługuje przeto książka Tadeusza Paneckiego, w  której au­
tor podjął się przedstaw ienia spraw y tzw . A kcji K ontynentalnej oraz planów  Rzą­
du RP w łączenia do tej akcji Polonii zachodnioeuropejskiej. W spom niana książka  
ukazała się nakładem  Państw ow ego W ydaw nictw a Naukowego w  ilości, jak na pra­
cę naukow ą niespodziew anie znacznej, bo aż 8 tys. egzem plarzy. Szybkie w yczer­
panie nakładu św iadczy najdobitniej o  zainteresow aniu czyteln ików  podniesionym i 
przez autora problem am i.

Po kapitulacji Francji latem  1940 r., gdy sytuacja  m ilitarna W ielkiej Brytanii 
była wręcz dram atyczna, prem ier W inston C hurchill rzucił hasło podpalenia Europy. 
W przełożeniu na język w ojskow y oznaczało to konieczność podjęcia przez Bry­
tyjczyków  prób inspirow ania, organizow ania oraz w spom agania ruchu oporu na 
terenach okupow anej Europy. W ładze brytyjsk ie, zdecydow ane prowadzić z III Rze­
szą w ojnę na w yniszczenie, spodziew ały się, iż „wojna n ieregularna”, „wojna nie- 
dżentelm eńska” czy też „czwarta broń” —  jak rozm aicie określano dyw ersyjną i sa ­

po to w ydaw nictw o ze w zględu na jego nisk i nakład.
K a ta rzyn a  P aradow ska

nictw o N aukow e, W arszawa 1986, 314 ss.
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